
SPRAWOZDANIE Z WYJAZDU 

Ateny
Wyjazd na Erasmusa do University of Piraeus
(UNIPi) w semestrze zimowym 2024/2025 to
jedno z najlepszych doświadczeń, jakie
mogłam przeżyć. Ateny okazały się miastem
pełnym historii, życia i niesamowitej atmosfery,
a Erasmus był okazją do poznania
fantastycznych ludzi, odkrywania Grecji i
przeżycia niezapomnianych chwil.

Pierwsze wrażenia i życie studencikie

Już od pierwszych dni czułam się świetnie – uczelnia
bardzo miło nas przywitała, a jednym z pierwszych
wydarzeń integracyjnych była wycieczka do Sounion,
gdzie podziwiałyśmy zachód słońca przy Świątyni
Posejdona. Na zakończenie dnia uczelnia
zorganizowała dla nas kolację z przepysznymi owocami
morza – to był świetny sposób na rozpoczęcie przygody
w Grecji i pierwsze spotkania z innymi studentkami i
studentami Erasmusa.

Wszyscy wykładowcy bez problemu mówią po angielsku,
więc nie trzeba obawiać się o barierę językową,
aczkolwiek polecam podejść do uzgadniania sposobu
zaliczenia przedmiotu na spokojnie. Halara - Grecy 
na wszystko mają czas!
 
Szybko wciągnęłam się w studenckie życie – Ateny 
tętnią energią, a inni studenci tworzą 
niesamowitą społeczność. Każdy dzień przynosił 
nowe znajomości, wspólne wyjścia i kolejne 
przygody.



Podróże i odkrywanie Grecji

Najlepszą częścią pobytu było odkrywanie Grecji!
Oprócz Aten, które same w sobie są fascynujące, udało mi

się odwiedzić wiele niesamowitych miejsc:
• Sounion – już pierwsza wycieczka z uczelnią pokazała
nam piękno Grecji. Widok zachodu słońca nad morzem

był magiczny.
• Aegina – wyspa blisko Aten, idealna na jednodniową

wycieczkę. Piaszczyste plaże, pistacje 
i klimatyczne tawerny sprawiły, że chciało się tam

wracać.
• Korynt – miejsce pełne historii, z imponującym Kanałem

Korynckim i ruinami starożytnej świątyni Apollina.
• Delfy – jedno z najbardziej niezwykłych miejsc, jakie

widziałam. Położone w górach sanktuarium 
i świątynia Apollina robią niesamowite wrażenie.
• Meteora i Kalambaka – klasztory na szczytach

gigantycznych skał wyglądają jak z innego świata. To
jedno z tych miejsc, które trzeba zobaczyć na własne

oczy.
• Chalkida – urocze miasto nadmorskie, gdzie można 

      było odpocząć i cieszyć się spokojniejszą atmosferą
niż w Atenach.

• Monemvasia – bajkowe miasto wykute w skale, pełne
wąskich uliczek i niesamowitych widoków na morze.

• Sparta – choć dzisiejsza Sparta nie przypomina tej z
filmów, to historia Leonidasa i wojowników nadal nadaje

temu miejscu wyjątkowy klimat.
• Arachova – grecka perła w górach, idealne miejsce na

zimową wycieczkę, pełne tradycyjnych domów i
przytulnych kawiarni.

Grecja od kuchni
Uniwersytet oferuje uczniom Erasmus darmowe posiłki na

stołówce znajdującej się obok uczelni. Jest to bardzo fajna
opcja jeżeli niekoniecznie mamy ochotę gotować, albo

chcemy zaoszczędzić parę groszy ;).
Codziennie na innej uliczny rozstawia się targ ze świeżymi

warzywami i owocami, ale znajdziemy tam także jajka
   oleje czy oliwki - to właśnie tam w jedzenie zaopatrują

się lokalni mieszkańcy.

       W Atenach jak i jego okolicach znajduje się 
        niezliczona liczba restauracji i kawiarni, dlatego
         każdy na pewno znajdzie coś dla siebie. Dodam
tylko, że będąc w Grecji nie tęsknię za polską kuchnią.


